


RECENZJE

WIESŁAW A. KOŃSKI, Dwa wieki prasy płockiej 1810-1945 , t. I, Towarzystwo Nauko­
we PłockiePłock 2012, ss. 219.

W  20 1 2  r. na p łock im  rynku w ydaw niczym  
ukazała się od dawna oczekiwana książka Dwa 
wieki prasy płockiej 1 8 1 0 -1 9 4 5 , t. I dr. W iesła­
wa Końskiego. W  przygotowywaniu jest tom  dru­
gi obejm ujący lata 1 9 4 5 -2 0 1 0 . Publikację wy­
da ło  Towarzystwo Naukowe Płockie ze środków 
Miasta Płocka w  ramach zadania Dwo wieki prosy  
p łock ie j.

Doktor W es ław  Adam Koński z wykształcenia 
jest dziennikarzem , m edioznaw cą. Ukończył In­
stytut Dziennikarstwa Uniwersytetu W arszawskie­
go. Doktorat obron ił na Wydziale Dziennikarstwa 
i N auk Politycznych Uniwersytetu Warszawskiego 
w  1990 r. W  latach 1 9 8 1 -1 9 8 5  pe łn ił funkcję 
re dak to ra  nacze lnego „P e tro -E ch a ", w  la tach 
1 9 9 5 -1 9 9 9  był sekretarzem redakcji „P łockiego 
Rocznika H istoryczno-Archiwalnego", od 1981 r. 
jest redaktorem  naczelnym kwarta ln ika „N o ta tk i 
Płockie", a w  2001 r. został też redaktorem dwu­
miesięcznika „H um anizacja  Pracy". O d 1983 r. 
sprawuje funkcję Sekretarza Generalnego Towa­
rzystwa Naukowego Płockiego i przewodniczące­
go Komisji W ydaw nicze j TNP. Jest również na ­
uczycielem akadem ick im  w  Szkole Wyższej im . 
Pawła W łodkow ica w  Płocku. Wykształcenie i do ­
świadczenie w  pracy naukowej oraz redakcyjnej 
doskonale predystynują go do opisu, analizy i oce­
ny prasy płockiej na przestrzeni wieków.

Tom pierwszy książki D wo w iek i p rosy  p ło c ­
k ie j 1 8 1 0 -1 9 4 5  składa się z pięciu rozdziałów . 
Pierwszy rozdzia ł pokrótce charakteryzuje życie 
umysłowe Płocka na początku XIX w ., a następne 
prezentują kolejno płockie tytuły prasowe ukazu­
jące się w  2. po łow ie  XIX w ., w  la tach 1 9 0 5 — 
1918 i 1 9 1 8 -1 9 3 9 . Ostatni rozdział uwzględnia 
płocką prasę konspiracyjną z okresu okupacji nie­
m ieck ie j 1 9 3 9 -1 9 4 5 . O p ra co w a n ie  ob e jm u je  
przede wszystkim tytuły, które wydawano w  Płoc­
ku w  języku polskim , ale także mniejszości naro­
dow ych  -  ro sy jsk ie , żydo w sk ie  i n ie m ie ck ie . 
Łącznie w  ciągu 135 lat ukazało się oko ło  200 
czasopism. Ujęte są również tytu ły, które p o ja ­
w ia ły  się poza Płockiem, ale przeznaczone były 
dla jego m ieszkańców.

Czasop iśm ienn ictw o na z iem iach polskich w 
1. połowie XIX w. pozostawało dalekie od stabil­
ności. Dłuższemu ich istnieniu nie sprzyjała restryk­
cyjna po lityka prasowa zaborców , pó łfeuda lna  
struktura społeczna, powszechne ubóstwo i ana l­
fabetyzm. W  siedmiotysięcznym Płocku dopiero w 
okresie Księstwa Warszawskiego zaistniały w arun­
ki do wydawania czasopisma i to tylko jako ofi-

c jalny organ w ładz adm inistracyjnych i w o jsko­
wych. Artykuł 87 Konstytucji nadanej Księstwu W ar­
szawskiemu przez N apoleona przewidywał regu­
larne w ydaw anie prasowego organu w ładz na ­
czelnych. W  Płocku był to „Dziennik Departam en­
towy Płocki", którego numer pierwszy ukazał się 
6 październ ika 1810  r. Jego założycie lem  był 
prefekt departamentu płockiego Rajmund Rembie- 
liński. W  1823 r. „Dziennik Departamentowy Płoc­
k i" przekształcony został w  „D z ien n ik  Urzędowy 
Płocki" i ukazywał się, m imo zmienionych w arun­
ków politycznych, aż do stycznia 1915 r.

Pierwsze pismo literackie po jaw iło  się w  Płocku 
dop ie ro  w  1824  r. pt. „D z id z ilija , czyli Pam ięt­
n ik  Płocki p ięknej lite ra tu rze  pośw ięcony". Re­
daktorem  tego pisma był Augustyn Zdżarski, na­
uczyciel Szkoły W ojew ódzk ie j P łockiej, członek 
dzia ła jącego już Towarzystwa Naukow ego Płoc­
kiego. W  czasie powstania lis topadow ego kilka 
miesięcy, od 8 grudn ia  1830 r. do 25 stycznia 
1831 r., ukazywał się „G o n iec  Płocki".

Z jaw iskiem  trw a łym  prasa p row inc jona lna  w 
Królestwie Polskim stała się dopiero w  epoce po ­
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powstaniowej, po 1864 r. Jak pisał specjalista 
w  tej dziedzinie prof. Andrzej Notkowski, „Z d e ­
cydowały o tym znam ienne dla początków owej 
doby przeobrażenia świadomości zbiorowej (po­
zytywizm i praca organiczna), głębokie przem ia­
ny społeczne i gospodarcze zw iązane z kształ­
tow aniem  się w tedy w  naszym kra ju pierwszych 
zw iązków  cyw ilizacji m ie jsko-przem ysłow ej oraz 
stopniowe postępy w  dziedzinie oświaty i ku ltu­
ry. N ade r istotne znaczenie m ia ło  również fo r ­
mowanie się nowoczesnych ruchów politycznych. 
(...) „N o w e " zaczęło docie rać z czasem także i 
na p row incję , a jego  he ro ldam i byli na jak tyw ­
niejsi przedstawiciele warstwy inte ligenckiej, coraz 
liczniej za lud n ia jące j ośrodki lo k a ln e "1.

Pamiętać przy tym trzeba, że w  epoce popo­
wstaniowej rozwój czasopiśmiennictwa prow incjo­
nalnego w  poszczególnych dzielnicach kraju po­
dążał odmiennymi drogam i. W  zaborze rosyjskim 
liberalizacja ustroju państwowego i przepisów pra­
sowych nastąpiła dopiero pod náporem rewolucji 
1905-1 907. Natomiast w  latach 1865-1 91 8, poza 
Warszawą i W inem , wyszło 657 pism w  91 m iej­
scowościach. Były to  g łów nie pisma n iskonakła­
dowe. Spośród miast gubernialnych najwcześniej, 
bo w l 865 r. w  Lublinie zaczął ukazywać się „K u­
rier Lubelski", pięć lat później w  1869 r. w  Kaliszu 
„Kaliszan in" i niemal równolegle, bo w  1870 r. 
w  Kielcach „Gazeta Kielecka". Piotrków otrzymał 
„Tydzień" w  1873 r. Płock zaś był dopiero piątą z 
kolei gubernią, w  której zaczęto od 1876 r. wy­
dawać regularnie prasę lokalną, choć starania czy­
niono już w  1874 r. „Korespondent Płocki" zapo­
czątkow ał nową erę dz ienn ikarstw a p łock iego. 
Ukazywał się dwa razy w  tygodniu przez trzyna­
ście lat, to ru jąc  drogę następnym p ism om , jak 
„Echa Płockie i Łomżyńskie", „Echa Płockie i W ło­
cławskie", czy „G łos  Płocki".

Zasadniczą zmianę sytuacji prasy prowincjonal­
nej przyniosło odrodzenie Polski niepodległej w  li­
stopadzie 1918 r. Już samo istnienie własnej suwe­
rennej państwowości zapewniającej wolność sło­
wa, stwarzało dla ruchu wydawniczego, również w 
ośrodkach lokalnych, korzystniejsze warunki niż w  
dobie niewoli. W  listopadzie 1918 r. wydano na 
prowincji 114 tytułów, a w  1937 r. -  5762.

W  Płocku na fa li nadchodzących zm ian i swo­
bód od 1917 r. zaczęła ukazywać się prasa co­
dzienna: „K urie r P łocki", „D zienn ik  Płocki", „K u ­
rier M azow iecki". Pojawiła się też prasa w yzna­
niow a, szkolna, różnego rodzaju jednodn iów ki. 
W  wolnej Polsce wydano w  Płocku, jak ukazał dr 
Koński, łącznie 101 tytu łów , z tego 97  pism w  
języku po lskim , trzy w  języku żydowskim , jedno 
w  języku esperanto. Redaktorzy i w spó łp racow ­
nicy w iększości tych pism byli dz ien n ika rzam i- 
am ato ram i, wywodzącym i się ze środowiska in ­
te lig e n c k ie g o . N a to m ia s t k ilku  za w o d o w ych  
dz ien n ika rzy  p o ch o d z iło  spoza P łocka. O kres

okupacji niemieckiej spowodował likwidację prasy 
polskiej. Zastąpiła ją prasa konspiracyjna.

D oktor W iesław  Koński, obok charakterystyki 
poszczególnych ty tu łó w  prasowych P łocka, ich 
tem a tyk i, ś rodków  w yrazu , ga tu n kó w  d z ie n n i­
karskich, zaprezentował także zespoły redakcyj­
ne, nakłady, sposoby finansow an ia , ko lportaż i 
w arunki wydawnicze. Przedstawił skrócone b io ­
g ra fie  dz ien n ika rzy , ich losy podczas II w o jny  
światowej oraz działa lność konspiracyjną. Szcze­
gó ln ie  wstrząsająca jest z tego okresu historia 
M icha ła  N iem ira , redaktora „G ło su  M azow iec­
k iego" i okoliczności jego śmierci.

Dawna prasa płocka jest rozproszona i w  w ie­
lu p rzypadkach n iekom ple tna . Zm uszało  to  jej 
badacza do poszukiw ań całych roczn ików  czy 
pojedynczych num erów  poza Płockiem. N ie jed ­
nokrotn ie we w łasnym zakresie kupow ał b raku­
jące w  zb io rach  egzem plarze zna jdu jące  się w  
prywatnych arch iw ach ko lekc jonerów .

W  swojej pracy badaw czej A u to r uw zględnił 
dotychczasowy stan badań -  artykuły, prace li­
cencjackie, magisterskie. Przypomniał takich ba ­
daczy prasy p łockie j, jak Czesław Gutry, M icha ł 
Grzybowski, A leksander Kociszewski, Jerzy Myśliń- 
ski, Andrzej Notkowski i innych, również o zna ­
czącym dorobku w  tej dziedzinie. B ibliografia książ­
ki dr. Końskiego, łącznie z pracam i n iepub liko ­
w anym i, liczy 252 pozycje, w  tym 64 to opraco­
w ania  książkowe, 60 b ib liog ra fie , encyklopedie, 
słow niki, 120 artykuły oraz 8 prace n iepub liko ­
wane. Przeprowadzona została szczegółowa kwe­
renda w  archiwach: Archiwum Głównym Akt Daw­
nych w  Warszawie, Archiwum Akt Nowych w  W ar­
szawie, A rchiwum  m.s. W arszawy, Instytucie Pa­
mięci Narodowej w  W arszawie, Archiwum Diece­
zjalnym w  Płocku, Archiwum Państwowym w  Płoc­
ku, Bibliotece im. Zielińskich Towarzystwa N auko­
wego Płockiego. Materiały z tych źródeł pozwoli­
ły na przybliżenie spraw organizacyjno-wydawni- 
czych prasy płockiej w  latach 18 10-1 945 . Ważne 
informacje pochodzą też z relacji osób mających 
wiedzę na tem at p łockich czasopism, z którym i 
rozmowy przeprowadzono w  latach 1 9 80 -1 985 .

Książka, poza boga tą  b ib lio g ra f ią , za o p a ­
trzona jest w  indeks ty tu łów  prasowych, indeks 
nazwisk, spis fo togra fii obejmujący blisko sto zdjęć 
i w in ie t oraz w  aneks. Zd jęcia stanow ią d o da t­
kowy w a lo r publikacji. W ększość z nich nie była 
dotąd znana i pub likow ana . Szczególnie cenne 
są zdjęcia ukazujące wydawców, redaktorów  na­
czelnych i zespoły redakcyjne. A u to r n ie je dno ­
krotnie pozyskiwał tę cenną ikonogra fię  w  spo­
sób podobny, jak w  przypadku brakujących eg­
zem plarzy gazet.

O pracowanie Dwo w ieki prosy płockie j, m imo 
obszernego zakresu czasowego jak i obe jm u je , 
nie jest tom em  opasłym . Zg rom adzona w iedza 
przedstawiona została w  sposób zwięzły i skon­
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densowany, a przy tym klarownym językiem. Czy­
te ln ik  otrzymuje rzetelne kom pend ium  w iedzy o 
stanie prasy płockie j z lat 1 8 1 0 -1 9 4 5 . Dotych­
czas żadne z po lskich m iast czy re g ionó w  nie 
w yda ło  książki poświęconej kom pleksow o swo­
im wydawnictwom  prasowym.

Na uwagę zasługuje też okładka książki, którą 
zap ro jek to w a ł W ies ław  N adrow sk i. Pod w zg lę ­

dem  edytorsk im  książka w ydana  zosta ła  b a r­
dzo starann ie .

Jak dotąd prasa płocka stanowiła ź ród ło  ba­
dań, d r Koński, co sam podkreśla, uczynił z niej 
przedmiot badań. O dpow iada nie tylko na pyta­
nie „ja k  było", ale również „dlaczego tak było" w  
Płocku.

Barbara Konarska-Pabiniak

Przypisy

1 A . N o tko w sk i, S po łeczne fu n kc je  p o ls k ie j p ra s y  loka lne /', [w :] 
Tradycje, w spółczesne o d m ia n y  sam orządnośc i. Pod red . D . W a l- 
c zak-D ura j, SWPW, Zeszyty N aukow e  1 9 9 9 , vo l. 11, s. 2 4 6 .

*  *  *

Dzieje Mazowsza lata Ί795 -Ί9Ί8 , Tom III pod redakcjq Janusza Szczepańskiego, 
Wydawnictwo Akademii Humanistycznej im. Aleksandra Gieysztora, Pułtusk 2012, ss. 902

Kolejny tom  „D zie jów  Mazowsza" stanowi do ­
robek naukowy historyków Mazowsza z Pułtuska, 
Warszawy i Płocka. Poprzedziły go wydania I tomu 
pod red. Henryka Samsonowicza w  roku 2006 
dotyczącego najstarszych dziejów i IV tom u pod 
red. Janusza Szczepańskiego obejmującego okres 
lat 1 91 9-1 939 wydany w  201 0 roku. Poczet zna­
kom itych polskich h istoryków, znawców  dziejów  
M azow sza, zag w a ran tow a ł wysoki poziom  w y­
dawnictwa. Sporo lat upłynęło od „Czterech w ie­
ków M azow sza" obejm ujących okres lat 15 12— 
1914, wydanych w  1968 roku, opracowania h i­
s to ry k ó w  sku p io n y c h  w o k ó ł M a z o w ie c k ie g o  
O ś ro d k a  B adań N auko w ych  u tw o rzo n e g o  w 
Warszawie przez prof. Stanisława Herbsta. Stwier­
dzić należy, że wyrosło nowe pokolenie history­
ków, którzy pod ję li badan ia  oparte  na nowych 
źródłach i opracowaniach. Badania nad Mazow­
szem przeniosły się do nowej uczelni w  Pułtusku, 
który to ośrodek naukowy zagwarantow ał m ożli­
wość prowadzenia tego typu badań.

Słowa podziękowania należą się Akadem ii Hu­
manistycznej w  Pułtusku, która podjęła się cięża­
ru wydaw nictw a. Już dziś m ożem y stw ierdzi, że 
„Dzieje Mazowsza" przyniosły sławę Uczelni. „K a ­
ta log  pub likac ji z I. 1 9 9 4 -2 0 1 0 "  w ydany przez 
Akadem ię Humanistyczną ukazuje nam dorobek 
w ydaw niczy poszczególnych w ydz ia łó w  i a u to ­
rów w  układzie: adm in istracja  i zarządzanie, f i ­
lo log ia  po lska, historia i a rcheo lo g ia , pe dago­
g ika , socjo log ia  i turystyka. W śród w ydawnictw  
historia i archeologia zajm ują pierwsze miejsce z 
139 pozycjami. O d studiów i m ateria łów  źród ło ­
wych, po m onograficzne op racow an ia  dotyczą­
ce: dzie jów  m iast, bohate rów  narodow ych, po ­
szczególnych stanów: z iem ian, szlachty, chłopów, 
po w ojny i powstania oraz dzieje w  ujęciu histo­

rycznym. Tak więc historycy związani z Pułtuskiem 
dysp onow a li nie ty lko  chęc iam i tw órczym i ale 
w iedzą historyczną pozwala jącą stworzyć now o­
czesne i interesujące opracowanie dotyczące M a­
zowsza.

„Dzieje Mazowsza" T. III to owoc wysiłku inte­
lektualnego kilku autorów. Najw ięcej rozdziałów
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